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Od dnia 1go lipca Kraj wychodzić bę- 
dzie codziennie z wyjątkiem niedziel i 
świąt uroczystych w formacie powiększo- 
nym, 
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Przegląd polityczny. 


rocznie kwartalnie miesięcznie. 


15 1 zła. 50 


|, We. Wiedniu na porządku dziennym 
ciągle jeszcze zmiana ministra wojny. 
Dzienniki niemieckie nie mogą tego po- 
jęć, jak one mogły nie wiedzieć o zmia- 
nie tej choćby na jeden dzień przedtóm 
_ i rzeczywiście fakt ten dokonał się nie- 
_ słychanie szybko, jakby to była tylko 
zmiana szyldu sklepowego. Urzędowe téż 
dzienniki twierdzą, że powołanie na miej- 
sce Kuhna barona Kollera niema żadne- 
go znaczenia politycznego. Czy tak jest, 
to się przecież łatwo okaża. 
dziwić się należy, że obadwa pisma ee- 
sarskie zarządzające tę zmianę nie 83 
kontrasygnowane przez żadnego z mini- 
strów. „Bylibyśmy w kłopocie — jak 
pisze N. fr. Presse — gdybyśmy chcieli 
dowieść konieczności prawnćj podobnej 
'kontrasygnacji, wszelako brak jój nie od- 
powiada zwyczajowi konstytucyjnemu*. 
Pisma czeskie zachowują się wyczeku- 
jąco w obec nominacji nowego namiest- 
mika w Pradze; cokolwiek bowiem przy 
niesie im ta zmiana, nie przyniesie za- 
pewne nic gorszego. 

-° W braku innego zatrudnienia polity- 
cznego narodowo liberalna partja w Pru- 


siech łączy się w towarzystwa dla tóm 
silniejszego uorganizowania się. Takie. to- 
warzystwo zawiązane zostało w Berlinie 
ostatnićj soboty, a otworzył pierwsze po- 
siedzenie tegoż znany deputowany Lasker 
mową, w którćj wyłuszczył cele i zamia- 
ry narodowo-liberalnego stronnictwa. — 
W dzień potóm zawiązało się nowe towa- 
. rzystwo w Kolonji pod n. „związek nie- 
miecki“, na którego pierwszóm posiedze- 
niu deputowany Sybel przemawiał. 

Działalność „niemieckiego związku“ 
skierowaną ma być głównie przeciw 
reńskim ultramontanom. 

Watykan zagroził wielką ekskomuniką 
tym proboszezom szwajcarskim, którzy- 
by się dali wybrać na swe urzęda przez 
lud. Ten dekret papiezki zdaje się więc 
znosić nawet owe przywileje, jakie mieli 
mieszkańcy niektórych miejscowości wy- 
bierania sobie proboszczów lub biskupów. 
Cóż więc powie na to ludność katolicka 
niektórych kantonów Szwajcarji, gdzie 
wybierano proboszczów ? — „Są więc 
rzeczy — powiada szwajcarski „Bund“ — 
które przez wieki uchodzić mogły za 
dobre i pobożne, a teraz dopiero bezbo- 
żnemi się stają“. 

Na przedwczorajszóm posiedzeniu usi- 
łowała pewna część izby wersalskićj u- 
nieważnić uchwałę zgromadzenia w spra- 
wie znanego wniosku republikanów, co 
się naturalnie nie udało. 

Rochefort, jak donosi nasz telegram, 
znajduje się obecnie już w Trlandji. W 
Queenstown nie najpochlebnićj miała go 
przyjąć publiczność, chociaż inne znów 
telegramy donoszą, że przyjęła go z wiel- 
kim entuzjazmem. ć 
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którym chętniebym nięjędąie, PzęePYIBRĘ 
przynajmnićj tyle kochają co Rzym. Nie- 
stety, identyfikując Rzym z Panem Bo- 
giem, Polskę z wszechświatem — stawiać 


muszą swego Boga ponad wszystko co 
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ein & Vogler, Fleischmarkt 10, Ecke 
Mosse Miinchen. 
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Korespondencje Kraju“. 


co. następuje: 


Poznań 16 czerwca. chcą Polski dawnej, a jeżeli są u nas ta- 


Nad tematem koniecznej jedności: w o- 
bronie rozpisując się w jednym z ostatnich 
numerów Kurjer Poznański i argumentu 
jąc, że przewodniczenie w obecnćj chwili 
‘należy tylko do prawćj władzy duchownej 
czerpiącej moc i posłannictwo swoje zje- 
dynego prawowitego 'źródła: od stolicy 
apostolskićj i od postanowionego przez 
nią biskupa, wzywa swych prawowiernych 
czytelników do ścisłej karności i ścisłego 
posłuszeństwa w obronie lo kościóła i 
20 narodowości. Ponieważ zaś arcybiskup 
w więzieniu, kierować będą całą obroną 
konaystorze poznański i gnieźnieński a 
niemi prawdopodobnie jakiś naczelnik 
niewidzialny, o którym milczy nasz Kurjer. 
Nie przypuszezam , by tak wzorowo zor: 
ganizowana włądza, jak hierarchja ko- 
ścielna, mogła postawić obok siebie dwa 
równoległe, niezależne od siebie dówódz- 
twa, nie narażając się na dualizm , który 
by ztąd koniecznie musiał wyniknąć. 

Tej organizacji, tój karności i posłu- 
szeństwa tego zazdroszczę ultramontanom 


dzisiaj do jéj łona; 
2.) my narodowcy chcemy Polski, 


patrjotyczna nad 
sądząc po sobie, 


KE bożyszezowi rzymskiemu ; 


) nikt u nas nie twierdzi, że nar 
szlachty pod żadnym warunkiem wskrze- 


biesiadach i t. p, ale nie znam takich, 


wrócić miały owe czasy, W którzch arlpakóz 
Szlachty innych w kraju nie znano oby- 
wateli, wolelibyśmy taką nawet Polskę, 
aniżeli niewolę niemiecką, niż opiekę pry- 
masa frymarcząceg0 narodowością naszą 
u heretyckich stóp tronu najezdniczeg0; 
4.) że dawna Polska nie jest do re- 
staurowania, na tó chętnie się zgodzę, 
ponieważ trudno naprawiać to czego nie 
ma, 
nie istnieje ; 
towanćj Polski, z których każda nie oglą 
dając się na drugie, upada, podnosi lub 
rozwija się stosownie do towarzyszących 
jej żywotowi stosunków i okoliczności; 
5.) żeby zaś z poprzedniego twierdzenia 
wynikać miało, że słuszność się przyznaje 
wrogom , którzy ani w odrodzenie, ani w 
odbudowanie Polski nie wierzą i ani je- 
dnego ani drugiego sobie nie życzą — 
na to trzeba rozumowania ultramontań 
skiego, nasz bowiem rozum chłopski nie 
dostrzega żadnego pokrewieństwa pomię- 
lub owymi Polakami a wro- 


światowe i ziemskie. 

Oprócz powyżej wymienionych cnót 
zbiorowości są oni zdolni w danym razie 
do bezwarunkowego zaparcia się, na co 
wy narodowcy chyba nie tak łatwo się 
zdobędziemy. To tóż przytoczony tu ar 
tykuł Kurjera zapowiadając chwile, w 
których poświęcenie własnego zdania naj- 
większego rozumu do wodzi“, pozwala nam 
przypuszczać, że przywódcy ultramonta- 
nów zmienić myślą dotychczasową tak- 
tykę. 

Dzisiaj walczą oni z rządem i z tą czę- 
ścią naszego społeczeństwa, która czując 
się dość samodzielną, by 0 własnych si- 
łach pędzić swój żywot doczesny, nie 
chce poddać się pod ich świecką opiekę. 
Walka ich z rządem okazała się bezowo- 
cna — podwójnemi tedy siłami napadają 
na obóz narodowców, których z przeką- 
sem zwą liberałami. 

Ażeby wam dać jaki taki obraz o broni 
jaką ci świątobliwi ojcowie walczą z na- 
mi, rozbiorę pokrótce artykuł zamieszczo - 
ny w nr. 130 wspomnianego Kurjera, u 
przedzając was z góry, że wszystkie ar- 
gumenta, którymi się posługują dla uwy- 
datnienia t. z. obłędu naszego narodowo 
politycznego, czerpane są Z perjodu de- 
mokratyczno - emigracyjnego, czyli z lat 
1885 — 1858, z kodeksu Ludwika Mie- 
rosławskiego i szkoły jego; obłędem zaś 
narodowo politycznym zwą t. z. bałwo- 
chwalstwo idei narodowościowej. 

„Og U nas tacy — twierdzi wspomniany 
artykuł — którzy nie chcą Polski dawnćj 
chcą Polski nowej i głośno mówią, że 
„naród szlachty pod żadnym warunkiem 
wskrzesić się nie da*, że nowa Polska musi 
być całoludowa, demokratyczna. Ci wie- 
rząe , iż „dawna Polska nie jest do restau- 
rowania*, przyznają „wrogom słuszność 
gdy twierdzą, że Polska na wieki umarła 
bo oni Polski innéj nie mają na myśli, 
jak tę, która w historji się objawiła“. A 
ponieważ „przeszłości nie można do życia 
powoływać, Polska przyszła (wedle na- 
szych doktrynerów liberalnych) musi być 
nową, taką, na jaką zapracujemy, do ja- 
kiej duchem i ciałem dorośniemy”, nie zaś 
na mocy legalizmu historycznego 
w granicach przedrozbiorowych „w status 
quo ante z roku 112%. 


jest legalizm histo - 


pisywał się kilkakrotnie zgłoskami krwa- 
wemi na kartach historji, 
dzieję, że nie po raz ostatni w r. 
naród, zdolny do podobnych poświęceń, 
w rzeczy samćj dorasta duchem i ciałem 
wymaganiom swego stulecia; 

8.) status quo anie z r. 1772 możliwym 
jest co do granie Polski, niemożliwym 
zaś co do stosunków wewnętrzaych i mię | 
dzynarodowych; od owego bowiem czasu 
podstarzał się świat o przeszło sto lat; 
świat niepróżaował od 1772 r., nie drze- 


spali nasi ultramontanie , 


| Nato odpowiem szanownemu autorowi | prżebudzeni nierówną walką z pań 


HE. , którzy | Przypuśćmy, że 
obie, po więciliby Polskę no-|bie formę rządu jak najwięcej - 
wą, republikańską lub demokratyczną |kraty Sia A Ż PAZ ERE, A 


sić się nie da; są wprawdzie między na- | przyszłćj Polski 
mi Ah zaś wej na lekkomyślność |zr 4 ek a é ; 
i rozrzutność szlachty pozbywająeéj się |ściźnie po hist j -dawnéj- 
Po eho A po dziadach majątków, ojców EANN PARKI, ppoe c 
na lenistwo, opieszałość i niedołęztwo |czyznę drogą? czyż zrzekać się ma- 
szlachty, trwoniącćj czas drogi na kartach, |ją przeto Ear adena narod de 


mał, podczas gdy snem błogosławionych | 
którzy dzisiaj, ' 


płaty i uwzględniń się je tylko: w teruiinie 
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/ 1.) nie mamy u nas takich, którzy nie aH Ac aa shajeb SR 


a À Tak tedy s od | 
Gy, to chyba w obozie ultramontańskim, | z Kopia a 


który zapomniawszy o swćj matce, rez |eznie doj iał wnios ie ` 
ki omnia A jść musiał wnioskó ; 
Siek przez Niemców heretyków, tuli się| najwięcćj w tym riykule kaś A 6 


ych konie- 


wojując z doktryną demokratyczno-emi- 


1 c choć- |gracyjną, któ, j i B- 
by nawet jezuiekićj, oby tylko polskiéj PS ra a aen què od dawiohida 
a przecież o bałwochwalstwo dla jezuitów | dyka 


nikt nas nie posądzi; — to też w tem | zasad i t ń 
właśnie orzeczeniu leży nasza wyższość | pn YE jra 


rzebrzmiała, odsłania autor swą ra- 
ną nieznajomość stosunków naszych 
mówi dalej. 


obłęd — 
olska przyszła nada s0- 


„Jest tu Ray 


wątek żywotny łączności pomiędzy 


ód|Polską przeszłą a przyszłą mają 


być zerwśne? czyż dla tego synowie 
mają się dobrowolnie 
praw, jakie wzięli w spu- 


o ojcowiznę, jako oj- 


bytu i swobody wydartój im krzyw. 


się mają nawet tych, oware- 


yusiąpionym prowincjom, jakie Europa 
nareszcie przez pamięć dawnej Polski 
nadała w traktatach wiedeńskich jéj po- 
grobowcom?... Jakióćmżeż tedy prawem, 
choćby logicznóm, nasi demokraci i libe- 
rały mogą tę wrogom naszym zapewnie 
miłą doktrynę opowiadać: Ponieważ „nie 
życzymy sobie nawet tej Pol- 
ski, jaką była choćby w najlepszej Z 0- 


którzyby bezwarunkowo wskrzeszeniu | d iadó 
szlachty zaprzeczali — to tóż gdyby nawet GREW SBE maj 


a dawna Polska w rzeczy saméj statnich chwil jéj niepodległego bytu, to 
— są trzy części rozćwier-|jest po ogłoszeniu 


konstytucji 3 maja,“ 
oczywiście jako za mało jeszcze demo- 
kratycznéj, zatóm wyrzekamy się Ca- 
łój „dawnej Polski jako nie do re- 
staurowania?* ani dopominać się 
będziemy: o restytucjęinintegrum 
historycznój Polski praw do bytu niepo- 
dległego i swobody? ani na mocy praw 
historycznych żądać będziemy status 
quo ante granic z roku 1772? ani na- 
ktaty 

czywistości opiera się na status quo ante, 
a mianowicie na roku 1772?“ i przyzna- 
jemy, 
„naród szlachty, 
sił żywotnych w 


bo „I 
rodem, ale jeszcze nie in actu, może 
być narodem, może i nie być, a żadną 


storycznego w granicach przedrozbioro-| miarą jeszcze nie jest ?“ 


Za odpowiedź na te, jeżeli nie przed- 
potopowe, to w każdym razie przestarza- 
łe doktryny, któremi autor tendencyjnie 
przestrasza naszych zamożnych współo- 
bywateli, niech posłużą następujące uwagi: 
1) my narodowcy, dumni z tego tytu- 
żadnych nie czynimy. dzisiaj przypu- 
szczeń- co do przyszłćj formy rządów 
bo nie od dachu, lecz od fun- 


„| damentów rozpoczynamy budowę; to tóż 


nad zachowaniem narodowo- 


zaś Polska powstanie, 
lub z innćj przyczyny, 
pie naszym 1 wiernych 
obywateli, którzy dla 
poświęcą ojczyzny y ; 
2) wątkiem żywotnym łączności pomię- 
dzy Polską przeszła przyszłą jest stu- 
letnia niewola, którś.JjŃ 
na czołach nász% 


wprawdzie do ‘žig 


synów i dóbrych 
formy rządów nie 


Niuętnowawszy się 
A zygniotła nas 
nie pokonała 


urzeda tow. nicane, 
kę zs) wł y we austrjackie I EE > 


ska sa 


i 


"zanosi na wskrzeszenie Polski, odpycha 


dotąd i me pokona, dopóki krew Polaka roden e la. taką téż 'była myśl z apracowa é Ína taką Polskę, do jakiéj 
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dzieł i rozpraw. W roku 1866 dowodził 
on obroną Tyrolu przeciw tyraljerom wło- 
skim i oddziałowi Graribaldego i odznaczo- 
mym został w tymże roku za oględną i 
| zgrabną obronę tegoż kraju krzyżem ka: 
|walerskim orderu Marji Teresy. Aż do 
wybuchu wojny włoskićj w roku 1859 
był on profesorem strategji na tutejszćj 
Do-|akadomji wojskowej. Obecnie otrzymuje 
chczasowy namiestnik komenderujący |p. Kuhn w uznaniu swych zasług order 
Czech bawi wprawdzie przeszło od tygo: |$go Szczepana. 

dnia już w stolicy, nikt atoli nie byłby| Dzisiejsza Wiener Zeitung zawiera za- 
! : |razem pismo odręczne cesarza do barona 
Kollera , powołujące go na urząd wspól- 
nego ministra wojny, tudzież nominacją 
| dotychczasowego namiestnika Morawy bar. 


krążyć będzie w naszych żyłach; wą- | przewodnicząca w Ustawie 3g0 maja, — (x uchem dorośniemy i ciałem. 
tku tego nie zerwą ami ultramontany, takióm tóż zapatrywaniem się na nasze s i 
ani republikanie; ani demokraty nasi; stosunki społeczne wytrzemy ostatecznie pr 
8) synowie przyszłćj Polski nie. potrze- | owe: odcienia polityczno»religijne, które 
bują zrzekać się praw odziedziczonych,|nas waśnią, które miesmaki i niezgody 
lecz nie powinni zapominać, że używanie | między xas sieją, a które jak robak toczą 
tych praw pociąga za sobą pełnienie o-|nasze wnętrza. = = $ 
bowiązków także dziedzicznych; — że Tyle w odpowiedzi na przytoczony po- 
zaś przyszła Polska zastanie mnóstwo. wyżćj ustęp, który autor wprowadza dalej 
synów bez praw odziedziczonych, ale z|w sposób następujący : ER 
prawami własną krwią, własnym potem] spo strachu przed formą zu mało def stolic 
i własną zdobytemi zasługą, o tóm do-|mokratyczną dawnćj Polski, wyrzekłszy | przypuszczał, iż obecność jego tutaj po- 
brze wie szanowny autor — i dla tego się tej dawnćj Polski Ojców, Ojczyzny, — | zostaje w. związku z rokowaniami w spra 
dziś już anticipando, gdzie się wcale nie podpisawszy wyrok wroga, że|wie objęcia teki wojny. Przeciwnie roz. 
ta Polska na wieki umarła, — wyznając |powszechnionem było mniemanie, iż bar. 
nawet najokropniejszy nihilizm naro-|Koller zjechat-do Wiednia celem zasią- Webera namiestnikiem politycznym Czech. 
dowy, bo twierdząc, że wcale dziś nie | gnięcia insurukcji w sprawie zbliżającćj się | Komenderującym wojskowym tego kraju 
ma narodu polskiego, gdy ten, .c0jkampanji wyborczćj..i przygotowań do |zamienawany został fzm. Eilipovich, gdyż, 
był, umarł i nie da się wskrzesić, — aFRadonóji sejmowćj. Prawdziwą niespo-!jak wiadomo, łączył bar. Koller w swym 
ten, co ma być, jeszcze się nie narodził, | dziankę sprawiło przeto doniesienie kilku|ręku zarazem godność namiestnika poli- 
jeszcze z fermentem nie przepojony w tutejszych dzienników w wydaniach wie- tycznego z urzędem komenderującego woj- 
żywe tworzywo z martwćj masy ludu; a |czornych o nagłem ustąpieniu bar. Kuhna] skowego. Więcej — jak nad dymysją p. 
jednak chcąc, życząc sobie, pragnąc Pol-| W dzień po publikacji uchwałonego przez Kuhna—ubolewają dzienniki tutejsze nad 
ski przyszłćj choć wedle formułek swo- | delegacje wspólne budżetu wojennego na| odwołaniem bar. Kollera z urzędu na- 
ich, wedle myśli swojéj doktrynerskićj, |rok 1875, zamieszcza Wiener Zeitung na| miestnika Czech. Drugiego Kollera nie- 
jako dzieło palcy swoich mistrzowskich, | czele dzisiejszego numeru pismo odręczne łatwo będzie znaleźć. Znaleźć namiestni- 
jęli się oburącz tćj doktryny, która im | cesarza przyjmujące dymisję bar. Kuhna.|ka z tak „kapralską* energią, któryby 
obłudnie obiecuje, że mogą każdej chwili | Ozyliżby dwa te fakta miały pozostawać z | dorównał Kollerowi w kolińskich kwate- 
stworzyć siłą woli i myśli swojćj naród |sobą w pewnym związku i módz posłużyć |ruakach, w rozwiązaniu towarzystw cze- 
nowy, przyszły z dawnego narodu zale- | za wskazówkę właściwych powodów ustą- |skich, i prawdziwe żołnierskiej manierze 
dwie ferment biorąc, w osobie jednostek | pienia ministra? Już podezas ostatnich | przytłumienia wszelkiego poczucia naro- 
szlacheckich, że na nową Polskę zapra: |obrad delegacji wspólnych nad przyszło- dowościowego w ludności czeskiej. „Der 
cować będą mogli, gdy całego dziedzic: |roczaym budżetem wojennym zwracałem | Herr Statthalter von Böhmen fürt besser 
twa po starćj Polsce lekkomyślnie|uwagę waszą na prawdziwą apatję, jaka das Schwert. des. Krieges als „des Friedens*, 
się zrzekli.* w ostatnim czasie opanowała p. Kuhna|rzekł ks. Pfłiigel w izbie poselskićj przy 
"Widocznie walezy tu szanowny autor|w obec ustawicznój opozycji, na jaką na: sposobności obrad nad wyborem ks. Jung- 
z wiatrakami, lub, co na jedno wychodzi, | trafić musiały rokrocznie żądania jego|bauera, wskazując środki przymusowe, 
z towarzystwem _demokratycznóm  pol-|konieczne w interesie organizacji armji i| jakich używał p. Koller, by uzyskać wię- 
skićm, które już dawno nie istnieje; za-|zbrojności państwa na przypadek niebez- kszość dla kandydata rządowego. Wówczas 
cofany poza ruk 1859, przespał pamiętny | pieczeństwa. Czyliby więc zniechęciła go|odrzekł p. Lasser, iż namiestnik Czech 
1 nam rok 1863 i zgoła nie nie wie, albo|była ostatecznie steorotypowa opozycja | obdarzony zaufaniem monarchy jeszcze 
` 6) nikt z narodowców nie wyrzeka się |tóż wiedzieć nie chce, o ile od owych | „stroichquartetu* do dalszego sprawowa: | długo ku zadowoleniu rządu i w interesie 
całój, dawnej Polski jako nie do rostau- | czasów stronnictwo narodowo-polskie doj-|nia urzędu piastowanego przezeń tak za- „dobrobytu“ kraju powierzony mu urząd 
rowania; przeciwnie, każdy z nas pragnie |rzało politycznie i z ilu takich wspomnia- |szczytnie od lat blisko siedmiu? Lub czy |sprawować bębzie. Od tego czasu zale- 
Polski choćby ze Stanisławem Poniatow-|nych powyżej „obłędówć się wyleczyło.|też nie dozwalała mu sumienność jego | dwie kilka: upłynęło miesięcy, a nagle 
skim, choćby z Repninem lub Czartory-| I tak pomiędzy innemi insynuując na-| charakteru, brać na się odpowiedzialność odwołuje się p. Kollera z Pragi, odwołu- 
skim którym na czele; ale dopominania|rodowcom zdanie, że „Niemcy ukonsty: |za nieuzasadnione okrawywania prelimi-|je się go w przededniu kompanji wybor- 
sie maszo i gadania dawno już okazały |tuowawszy się w jeden militarny aglome- |narza wojennego? Dość zwrócić tylko u: czój, gdy właśnie hadchodzi dlań sposo- 
granicznych lub Kokietowanie uduvsf a lrei odowiywy, nszanuja nasze dążenia do | wagę na tegoroczne redukcje ekstraordi-| bna chwila rozwinięcia znanej swój „e- 
tów, ultramontanówi republikanów wszech |narodowości — miał autor moż myśli | aa; Toczy orki Na uohwata=— + tnah. | 
Świata uwłacza godności polskićj, hono- | broszury Bolesława Swier Bak DE ERIRE REJ Lesby karabinów, odhiówiono sum por 
bik polskiemu ; taką bronią niech walczą | bie uroił, że Bismark AE z Nao ah Pa raf a 
SIEM i Ą e i 3 
Susa staren ida o [ieena odosdj PUR, ri TA aon oki pany cym 
A :[roku — ale ni i i Jad A ; vae 
skę taką mieć będziemy w Pizywałości, RR AC Nen nje wić PAY e rozpoczęcie tych robót w ubiegłych ka-| ministaa wojny? Lub ograniczając się do 
na jaką podczas niewoli naszój iD , żoznańskt przy- |dencjach kilka obrócono już miljonów. | samego Koll j a 
AEE LEITIO LT ADZEJ EAA DIRE wity wał horoskopy pana Świerszcza jako Daremnie wskazywał dr. Smolka, iż G j 890 , pe Solera, zapytajmy jeszcze 
jemy, do jakiéj duchem dorosnis- | Curiosa. Jeżeli zaś autor szczerze pragnie |licj Í wę! a- | sprytnićj, co godniejszóm jest zastanowie- 
my i ciałem; A ae SR mh A BRIS ioa, OMARA pasmem gór od reszty|nia, czy powierzenie mu teki wojny, czy 
1) nikt nie twierdzi, jakoby szlachta | dowców poznańskich, odsyłam go do mo- R E oronaygh, gł po ule DA UPNZEĆ tóż odwołanie go z Pragi i z urzędu na- 
wskrzesić się nie dała, jekoby szlachta|ich listów, które od daia 26 marca b. r BRA peńciza ga mil jednego punktu miestnika, czeskiego. Lab innemi słowy: 
nasza odrodzić się nie mogła, ale nikt | zamieszczane w piśmie waszóm, — NiE Det ryby zdołał utrudnić nie-|czy złożenie p. Kollera z urzędu namiest- 
tóż z nas nie przeczy, że w ludzie naszym, |łam OO Doza TAIE 8 R ys spo ziane wtargnięcie nieprzyjaciela, Nio- nika Czech nastąpić musiało w skutek 
który dotąd żadnćj wybitnćj nie odegrał | Ogniska i do Wiarusa. ŻW 90, ostotegzna „sieć kolejowa uniemożliwia | zamianowania: go ministrem wojny, lub 
Ę roli w dziejach ojczystych, ikw samal ME vlach mooh Ea h prędką mobilizację a położenie kolei na | czy tóż przeciwnie zamianowano go mi- 
jądro narodu polskiego, a może i kiełku |tych wieje duch polski Jam PU EzaBIcy, kraju ułatwia zamach nieprzyja |nistrem wojny, by mieć pozór usu- 
jący zarodek Pożbkniejszćj "dla has PIZY: Maius e BEDRE OE buei duch | ciela. Pomimo przedstawień tych tak zejnięcia go z Pragi i Paaa TE 
szłości ; ożtwtandeenia koja SEa GA RC za ich AU EEE strony delegacji galicyjskićj jak reprezen: |z posady namiestnika. Wszakżeż 
ludzie szląskim i pomorskim, bo lud na|stwo dla nićj, to, co do AA Mae tacyi ministerstwa nie uchwalono preli- być może, iż nominacja na ministra była 
Szląsku i na Pomorzu jest dzisiaj jeszcze | się do innego bałwochwalstwa DE, d minowanćj sumy — i dlatego tóż niepo-|jedynie środkiem do tego celu. Na każd 
polskim, podczas gdy z szlacht tskiej 5 5 alstwa, 1 to do dobna żądać, aby sumienny minister woj-| sposób ciekawe t tanie. B K 7 
POSSI AA odażczkdiońcy tesz nę PORA Ror yeaczom, Jonk Ojczyzna |ny mógł przyjąć odpowiedzialność za po- | to- dla Czech GE 6 man 
R RA JE używając praw i swobód, |nie chcę bałwanów. PD gnant r agag ROR ARE ABE ingo budżetn, A stan oblężenia, to dla Czech reprezentant 
ę ) ; PEPA cz } ) ; ar i 3 esarza do br. i i e ; 
a ża s glo wą at E ać p ak LA At aaa o» Eu, baono, sk otporsal nony akt pony, row 
A S j | B ? asiuguje na roz u T dpan : f er j 7 
znaczną część szlachty naszćj, wydziedzi- |łowy, walczy SE MA Pe dorwelhja R CO RES uczynić za rycznóm objęciem PEAR 
czona z siedzib ojcowskich, pomnaża pro |z jakićmś widmem, które już d | 7 yczemu p. Kuhna o przeniesienie |go, podczas zawieszenia stanu wyjątko- 
letariat, przedstawi błys 4 J KR. re już dawno zni-|go do czynnćj armji. Czyniąc zadość kıl | we P WIA 0 
„p ia owe błyszczące wśród |kło z naszego społeczeństwa, — wskrze - | kakrotnój tej oe AP go na Pragę za rządów „Biirgermini- 
nas nędze, ARE niezdolne zapracować |sza jakieś doktryny, które Na E oz raeh Ra ie miano go ce- PNE Odztego to czadu N 
` w pocie czoła na kawałek chleba powsze- | sł i Ie, SR RAY BYĆ + | Ka: omenderującym Styrji | Koller w kołach rządowych za jed ; 
p awskim Ludwikiem i szkołą jego już|w miejsce p. Johna, który równocześnie możliwego E zh PH. 


r. Kuhna i nominacja 
a posadę wspólnego mini- 
"oto sygnatura dnia. Do- 


bar 
str 
tyć 


tak zasłużonych synów. od „łona wspól- 
néj matki, ojczyzny ; 
_ 4) nikt z nas narodowców ,. których 
autor przezywa demokratami 1 liberałami, 
aczkolwiek do żadnych nie przyznajemy 
się odcieni politycznych, będąc członka 
mi narodu podbitego, — nie żąda, by w 
pojęciu autora synowie przyszłćj Polski 
zrzekać się mieli „praw historycznego 
narodu do bytu i swobody wydartćj im 
krzywdą sąsiadów“; — owszem, niech 
używają praw i swobody, oby nam tyl- 
ko wolno było polskióm oddychać po- 
wietrzem, polskim ożywiać się duchem; 
— co zaś dokrzywdy i co do sąsiadów ; 
mie wiem, co i kogo autor miał na my- 
Śli, największą bowiem krzywdę wyrzą- 
dziliśmy sobie sami, nieumiejąc rządzić 
sobą, — sąsiadów zaś można było po- 
| wsttzywać od krzywdzenia nas choćby 
mahajkami ; , 
5) o zrzekaniu się gwarancji nie ma 
co mówić, jak w ogóle 0 gwarancjach i 
traktatach, które w świecie politycznym 
tam się tylko zachowują, gdzie siła du- 
cha i ciała coś waży; 


nergjit, ; 

adzmy aomysinymi i zapytajmy się, 
co w rzeczy samćj godniejszóm jest bliż- 
szego zastanowienia, czy dymisja p. Kuh- 
na, czy téż powołanie p. Kollera na urząd 


dniego SWZ że pod ty m w zględem wiele da n y wiz y y J G , g 8 y 
!; Ą wno przebrzmiał ; widzi n1eprz Ja powołan u został na szefa sztabu ena ków“ a od wołanie o Z Pra 1D4 eżałob 
zarzutó w CZ y nić można szlachcie naszćj, ciół wro ów 1 niebezpieczeństw a tam, ralne 0. Odręczne pismo cesarza nie szczę rz y jąć za InaUgurac a ła odnie szej po 


niech to szanownego autora nie dziwi, | gdzie ich ni i 
A > ie dziwi, | gdzie ich nie ma szuka obłędów na-|dzi słó h aA AU 
ale od krytyki surowdj do odmawiania |rodowo politycznych, podczas gdy sam |wi. A enia AS ROPA 


. komu żywotności, od gorzkich zarzutów |się ci 5 > 
kic a ię ciągle obraca w błędnóm kole myl-|narchy za poświ ie i gorliwość j ; 
BO ROSSA EW bardzo nych założeń i mylnych wniosków, — a|ką ka ROSA Podoaodzai Sprawozdanie 
Ta a o an R czyni to wszystko, by z przeszłości „ura: |ny ten urząd sprawował. Pismo cesarskie i h : 
sca Kościaski,"kio WAŁ YGANA Fen A PRAC BPO czech, Pa: podnosi w szczególności zabiegi p. Kuhna komitetu’ głównego do zbierania: składek 
i ; od Na- i jest w niebie pomiędzy aniołami, | około dzieła ej izacji armii na szkoł 
poleonem, kto spiskował w 1830 i 1846 |zapewneć potrzebna jest i na ziemi* itd... którą bez SARA E CIA maa: i a 


roku i komuż ostatecznie zawdzięczamy |i ażeby i ini 
: ; y udowodnić, że „my“ (ultramon-}ministra ściśle j 

r ee aei } dowodnić, że „m 1 ra ściśle jest złączonóm. Baron z itet g 
RASA lanin Y T r. JRR nie tanie?) „jesteśmy legitymistami narodo-|Kuha objął ZĘ aR R NA W AC dja „komitet główny a przez 
zachowała wątek midzy diwas a od wymi, bo tylko przez ton loge iem histo j} fzm. Johna z początkiem roku 1868 era ce a, , Key o 

7 ; -|ryczny możemy pozostać Polakami: -dok-ļzasiadđ ólnóm mini i j aa RRS 2 
dzającą się Polską; — bez tych krwawych | tr : RZE panate W ZADOlRŚWU ornisteritwie- znedjjopi kung ję? : 

ą; ych | tryna, idea narodowościowa wstrętna nam, |cznie dłużej od obu ZA 

a Oi - . + pa . .|* > SW h k ; ; j 

wybryków, kto wie, jakim władalibyśmy |bo w nićj nihilizm narodowo-polityczny,| od lat ech ciu. Zasługi A W przek az AŻ ie oświat 
rzeka , iż šzerzeņie oświaty 


językiem, J kic b g t ili y H E y z c nienl . j a wo- jest najdzieloiejszym środkiem do 
2 r 
a h [0) ó W ze b say dzi I1COSC 1 nik zem nie moralne (0) ganizacji armji, jej uzbro 801 7 ut ludu 
sia] ? ETZ myli BIĘ więć autor, skor rzy- Wobec podobnego rozumowania skła rzeniż W ojsko wych stow «rzyszen facho- podźwignięcia sił narodu 1 pierwszą pod 
cisk kładzie na poczynione szlachcie za: dając br on kończę własnóm zdaniem że wych y y Ej a } g p! y ? ę 
©) , 1 zastosow wania liberala ch idei 1 walin ego rz szłości zawiązał BI we 
rzuty 1 z nich potw orne snuje wnioski — Irownlez obojętną nam Jest rzeczą lega- W wojsko WOŚCI dostatecznie są znane z Lwo wie z początkiem roku 1872 kom tet 
e c i 2 


w dzisiejszych pojęciach naszych jest|lizm historycz ja ' iéj dzi 
f ] istoryczny, jak doktryny demokra- ści ministr 
R każdy Polak, który służy |tyczne i Ramon fskie, om adkodówi: Kika buł ala saba LIC WM GEN 
jezyźnie, a skoro wszyscy Polacy zasłu-|ściowa w pojęciu autora, nihilizm i tym ti a: 
giwać się jéj będą, będzie Polska, a na-| podobne czynniki, — że żadną z tych dróg 
ród polski tworzyć będzie jednę wielką nie dojdzieray do celu, i że nam potrzeba 


y pragnąc przyjść w pomoc dotąd 
j j me w kraju naszym stosunkowo bardzo nie- 
ka wojny austrjacko-francuzkiej w rokujlicznym i w przeważaćj części miedosta- 

a znanym jest zaszczytnie w świecie|tecznie uposażonym szkołom ludowym 
wojskowym jako autor kilku fachowych! postanowił, korzystając z rozbudzającćj 


"KRAJ z piątku 19 zerwca 


- się w powyższym kierunku opinii publicz ldowśeo: a pomnożone w skutek tego do- 


nćj, zbierać przez cały rok 1872 składki 
na szkoły ludowe. 

W skład komitetu weszli: Włodzimierz 
hr. Dzieduszycki, Piotr Gros, Aleksander 
Jasiński, Maurycy Kabat, Kornel Krze- 
czunowicz, Bernard Löwenstein, Alfred 
Młocki, Oktaw Pietruski, Adam ks. Sa- 
pieha, Ludwik Skrzyński, Seweryn Sma- 
rzewski, Feliks Strzelecki, ks. Dalmacy 
Ufryjewicz, Karol Wild, ks. Feliks Za- 
błocki i Florjan Ziemiałkowski. = 

Uzyskawszy. pozwolenie wys. c. k. pre 


zydjum namiestnictwa, udzielone reskryp- 


tem z dnia Ż1go stycznia 1872 1. 319/pr. 
przystąpił komitet bezwłocznie do ukon- 
stytuowania się, wybrał przewodniczącym 
Alfreda Młockiego, jego zastępcą Ale- 
ksandra Jasińskiego i powołał z poza 
grona swego do pełnienia czynności skar- 
bnika Franciszka Zimę, zaś do czynności 
sekretarskich Tadeusza Romanowicza i 
Tadeusza Skałkowskiego. 

Przyjąwszy nazwę „Komitet główny do 
zbierania składek na szkoły ludowet, 
rozpoczął komitet czynność swą wyda: 
niem odezwy do kraju z d. 30 stycznia 
1872 r. zamianowaniem w całym kraju 
licznych komitetów i delegatów. Liczba 
tych ostatnich wzrosła w ciągu roku do 
298, a ich szczere i gorliwe zajęcie się 
zbieraniem składek przyczyniło się zna- 
komicie do ostatecznego rezultatu tychże, 

Dnia 29 sierpnia 1878, w którym zbie- 
ranie. składek zamknięto, zebrano w ka- 
pitale i umieszczono na razie w galicyj 
skiej kasie oszczędności 70,881 zła. 25 c., 
a nazwiska dawców, jakotóż wysokość 
datków podane były: swojego czasu w 
dziennikach krajowych do wiadomości 
publicznej. 

Odpowiednio do celu określonego w po 
daniu 6 pozwolenie na zbieranie składek 
i wytkniętego w odezwie wydanćj w téj 
mierze do kraju, mając zarazem na uwa- 
dze, że na dziś najbardzićj naglącą jest 
potrzeba budynków na szkoły ludowe, 
postanawia komitet główny co do spogo- 
bu użycia zebranćj ze składek kwoty co 
następuje: 

I. Fuudusz zebrany w ciągu roku 1872 
-ze składek na s.koły ludowe istnieć ma 
po wieczne czasy jako odrębna fundacja 
pod nazwą: „Fundusz szkół ludowych 
za. 18126: 

IL Takowy ulokowany jest na teraz 
w galicyjskiej kasie oszczędności, a mia- 
nowicie w książeczkach téjże kasy (tu 
następuje szczegółowe wymienienie nu- 
meru i wartości każdćj książeczki). 

II. Zarząd funduszu tego, wynoszące- 
go wraz z narosłemi odsetkami (po dzień 


1 stycznia 1874) 73,290 zła. 11 c., odda- 


nym będzie natychmiast po zatwierdzeniu 
niniejszego listu fundacyjnego do rąk re- 
prezentacji krajowćj a względnie wydzia- 
łu krajowego, który upoważnionym bę- 
dzie zarządzić, korzystniejszą niż dzisiaj 
fruktyfikację funduszu w efektach dają- 
cych pupilarne bezpieczeństwo lub też 
w obligacjach pożyczki krajowej. 

IV. Dochody niniejszćj fundacji służyć 
będą na udzielanie bezzwrotnych zasił- 
ków dla tych gmin w królestwie Galicji 
i Lodomerji z W. Ks. Krakowskiem, które 
zobowiążą się dla pomieszczenia u siebie 
szkoły ludowćj pospolitej wystawić nowy 
+ lub téż przebudować już istniejący budy- 
ek szkolny wedłag iustrukcji i planów 

dy szkolnćj krajowej, a przytóm wy- 

a się, że o własnych siłach nie były- 
by w stanie budowy takiej dokonać. 

V. Zasiłki mają być rozdawane w ca- 
łym kraju ze słusznóm uwzględcieniem 
tak stosunków poszczególnych gmin ja- 
kotóż potrzeb każdego okręgu szkolnego. 
Najwyższa kwota zasiłku dla jedućj gminy 
nie może przenosić 400 zła. 

VI. Rady szkolae okręgowe w porozu. 
mieniu z wydziałami powiatowemi przed 
stawią radzie szkolnćj krajowćj te gminy, 
dla którychby w myśl wyżćj przytoczo- 
nych zasad udzielenie zasiłku było naj. 
bardzićj pożądanóm. Na podstawie tych 
wskazówek ułoży właściwy wniosek rada 
szkolna krajowa i przeszle takowy wraz 
ze wszystkiemi aktami wydziałowi krajo- 
wemu, który rozporządzając dochodami 
fundacji *niaiejszćj, orzecze ostatecznie o 
udzieleniu i wysokości zasiłku. 

VII. Wszystkie nadzwyczajne dochody 
niniejszego funduszu, tudzież kwoty, któ- 
reby z dochodów stałych jako nieużyte 
na wyżćj określone właściwe cele z roku 
na rok w zapasie pozostały, winny. być 
obrącane na pomnożenie majątku zaro 


chody fundacji posłużą na cele niniej 
szym listem fundacyjnym wskazane.. 

VIII. O stanio majątku fundacji, jak 
niemnićj o sposobie użycia dochodów o- 
nćj, podawać będzie wydział krajowy co- 
rocznie sprawozdanie do wiadomości pu 
blicznej. sk ; 

Niniejszy akt fandacyjny sporządza się 
w dwóch równobrzmiących egzemplarzach, 
z których jeden przeznaczony dla e. k. na“ 
miestnietwa, drugi zaś dla wydziału kra- 
jowego. Je Si 

Dan we Lwowie dnia 8 lutego 1874 r. 

Alfred Młocki, Feliks Zabłocki, Oktaw 
z Siemuszowej Pietruski, Ludwik Zaremba. 
Skrzyński, dr. Feliks Strzelecki, Karol 
Wild, rabin Bernard Lówenstein, Ale- 
ksander Jasiński, ks. Dalmacy Ufryjewicz, 
Piotr Gros, Florjan Ziemiałkowski, drol 
Maurycy Kabat, Seweryn Śmarzewski mp. 

L. 3184. Wydział krajowy królestwa 
Galicji i Lodomerji wraz z W. Ks. Kra- 
kowskiem przyjmuje wszystkie aktem tym 
przekazane prawa i obowiązki. 

Z rady wydziału krajowego królestwa 
Galicji i Lodomerji wraz z W. Ks. Kra- 
kowskiem. Lwów dnia 24go lutego 1874, 
Leon książe Sapieha mp. marszałek kra- 
jowy. Władysław hr. Badeni mp. członek 
wydziału krajowego. Oktaw Pietruski mp. 
członek wydziału krajowego (L. S.). 

L. 11,817. Niniejszy akt fundacyjny za- 
twierdza c. k. namiestnictwo jako” naj- 
wyższa władza z dodatkiem, iż znamiona 
papierów wartościowych dających pupi- 
larne bezpieczeństwo, zakupionych i za- 
strzeżonych na rzecz tćj fundacji, mają 
być dodatkowo wpisane do powyższego 
aktu fundacyjnego. Lwów dnia 3go maja 
1874. Gołuchowski mp. (L. 8.).  - 


Podając niniejsze sprawozdanie wraz 
z aktem fundacyjnym do publicznćj wia 
domości, komitet składa najserdeczniej- 
sze podziękowanie wszystkim, którzy się 
do dzieła tego przyczynili. Przedewszyst- 
kióm zaś dawcom, między którymi w prze- 
ważućj części znajdujemy nazwiska ludzi 
niezamożnych i z pracy żyjących: wszel- 
kich zawodów i wszelkich wyznań, tu- 
dzież reprezentacjom miejskim i powia- 
towym, stowarzyszeniom 1 iustytuejom 
publicznym, które się do zbierania fan 
duszu tak datkami jak i czynnóm po- 
parciem przyczyniły; dalćj szanownym 
paniom i panom delegatkom, delegatom 
powiatowym, członkom komitetów miej- 
skich i powiatowych, tudzież komitetów 
do specjalnych na ten cel czynności, jak 
przedstawień, odczytów, loteryj fanto 
wych it.p., których gorliwej działalności 


zapełniajace cały wieczór najmnićj w 3 aktach. 


2) 


ina lewćj ręce; na prawćj ręce raz na lewćj|a mają sobie poruczone ważne referaty, odło- 
cztery razy. Wczas jednak dostrzegła to służba | żyła ta komisja to zebranie się wiecu na 15 i 
łazienek a policja oddała go na klinikę. Po-| 16 sierpnia b. r. de 
dług zeznań człowieka tego, jest on z Króle-| Stara Presse podaje następująca bajkę: 
stwa i nazywa sie Józef Zawadzki, ma lat 50. „Jakiś Joel Landau zaprezentował krakowskićj 
Powód zamierzonego samobójstwa niewiadomy, | filji banku narodowego weksel na 2000 talarów 
W Krakowie bawi obecnie dr. Antoni Ma-|i takowe wypłacone otrzymał. Kiedy weksel 
łecki, „członek krakowskićj akademji nauk i|ten zaprezentowano w Wiedniu, poznano, że 
umiejętności. Okoliczność ta przywodzi nam | to falsifikat. Joel Landau uciekł do Ameryki.“ 
na myśl rozprawę tego znakomitego profesora | W całćj tćj historyjce nie ma ani krzty praw- 
czytaną na posiedzeniu akademji, która życzy- | dy. Tutejsza filja banku narodowego nie zna 
libyśmy, ażeby także drukiem ogłoszoną zo- | żadnego Joela Landaua, ani też żaden podo- 
stała, skoro inne na gwałt powydrukowywano. | bny fakt tutaj nie zaszedł. , 
Dotychezas bowiem znakomita ta praca znanaj HOTEL SASKI. Przyjechali: Wład. Jur» 
jest tylko nielicznćj publiczności, która miała i kiewicz rzecz. radca st. prof. z Odessy; Franc. 
sposobność słyszeć ją na posiedzeniu akademii ; Czechowski z żona ob. z Kiele; Michał Gold- 
a oraz tym, którzy słyszeli ją podana w ko-|haar z żoną księgarz., Jan Brzeżek urz. kolei 
mentarzach ks. G. na jednóm z jego kazań. 
Onegdajszy Afisz ogłosił następujace 'wa-' 
runki konkursu dramatycznego ES wókłógo Lb d., Bol. hr. Chotomski, z Korszowa. 
na r. 1874/,; > HOTEL DREZDEŃSKI. Przyjechali: Wład. 
„1. Pierwszą nagrode w kwocie 550 zła. | Hubieki wł. d. z Galicji; Leopoldyna Kiefliń- 
otrzyma sztuka, dramat, tragedja lub komedja | ska żona dr. z Kijowa; Wanda Karpińska żona 
apt. z Warszawy; Antoni Cyprysiński wł. d. 
z Królestwa; R. Steiger inż. z Wiednia; W. A. 
Scholten z Holandji; Wacław Mazaraki wł. d. 
z Ukrainy. 


Wiadsmości urzędowe. 


— Minister wyznań i oświecenia jzamiano- 
wał ks. Zenona Lubomęskiego rzezywistym ką- 
techeta obrz. łac., a ks. Aleks, Stefanowicza 
rzeczywistym katecheta obrz. gr. kat. przy e. k. 
seminarjum nauczycielskiem męzkiem i poła- 
czonćj z niem szkole ćwiczeń we Lwowie, zaś 
ks, Józefa Sobierajskiego rzeczywistym kate- 
cheta obrz. łac. przy e. k. seminarjum nauczy- 
cielskiem męzkiem i połączonćj z niem szkołe 
ćwiczeń w Krakowie. : 


Redlich kup. z Berna; Zenon Krzeczunowiez 


2. Druga nagrodę w kwocie 300 zła. otrzy- 
ma sztuka najmnićj w 2-ch aktach. 

3. Pozostałe 300 zła. rozłoży komisja we- 
dle swćj woli z tem zastrzeżeniem, że gdyby 
nadesłana została sztuka ludowa godna grania, 
mieć. ona będzie pierwszeństwo do nagrody 
200 zła. Gdyby dwie poprzednie nagrody 
udzielonemi nie zostały, kwota 300 zła. pod 
1.3. wyrażona musi być rozdaną. 

4. Termin nadsyłania utworów 1 stycznia 
1875 r., jednak przyjmowane one będa przez 
komisję do 15 stycznia 1875 r. 

5. Sposób postępowania komisji będzie 
przy ocenianiu ten sam co na poprzednich 
konkursach krakowskich. 

6. Komisja wynagradzać będzie tylko utwo- 
ry majace warunki sceniczne. 

1. Tylko takie utwory przyjęte bedą do 
konkursu, które nie znajdowały się na poprze- 
dnieh konkursach, które nigdy nie były grane 
lub drukowane. 

8. Utwory nadsyłać należy pod adresem: 
„Stanisław Koźmian, dyrektor teatru w Kra- 
kowie,ś nazwisko autora nie może się Znaj- $ i 
dować na okładce lecz w opieczętowanćj ko-|było wołów sztuk 1033, płacono ARE na 
percie. >  |nogach 265 — 365 zła., czyli więcćj o 30 do 
9. Utwory wynagradzane stają się własno- |40 zła. na parze aniżeli W zeszłym tygodniu, 
ścią teatru krakowskiego, inne teatra chcąc je | 9 Czyni za centnar mięsa loco Wiedeń od 30 
wystawić, winny je od autorów nabyć.“ do 32 zła, Sprzedano- wszystkie a nawet oka- 

Każda sztuka polecona być musi przez dwóch zał się brak wołów, gdyż kupcy z Ostrawy, 
członków komisji konkursowéj, aby mogła być którzy M, środę rano przybyli powracaja bez 
do wspólnego czytania przypuszczona. zakupienia takowych. — W ubiegłym tygodniu 

Komisja konkursowa podzieliła się na cztery było nierogacizny sztuk 400, płacono za Parę 
sekcje. Do pierwszćj należą: pp. Bartels (!!?), | 12 nogach od 58—110 zła. i 
Kłobukowski, hr. Tarnowski; do drugiéj: pp. Wiedeń 15 czerwca. — Ogólny Sped wołów 
Estreicher, hr. Potocki, Szukiewicz; do trzeciéj: i WyŁoBi} sztuk 4146, między tymi galicyjskich 
pp. Koźmian, Pawlikowski, Siemieński; do | było 2702; za które płacono za centnar mięsa 
czwartćj: pp. Lisicki, Ładnowski, Sokołowski. | 29—30 zła. 


$ 


Gospodarstwo, przemys” | nandgi 


i przemysłu w Oświęcimie : > 
Kraków 10 czerwca. 
Oświęcim 16 czerwca.—Na targu dzisiejszym 


uF 


| żel., Maurycy Szafir kup., z Warszawy; Ludw. 


SEO REN 


Ajencja banku galicyjskiego dla handlu 2 | 


eż 5 


zawdzięczamy zebranie funduszu. Komisja ukończy swoje posiedzenia i czyn- | Dnia 1% czerwca nierogacizny dostarczono 
Zarazem komitet ma sobie za obowią- |ność 15 lutego 1875 r. i większościa głosów sztuk 2858, płacono gone do gatunku a 
zek podać do publiczaćj wiadomości, iż | orzeknie o losie współubiegających się.sztuk. | Stopnia SSB EU A centnar żywćj wagi od 19, - 
pp. Franciszek Zima, Tadeusz Romane O konkursie tym podajemy wiadomość bez | 27:50, 29.50 do 25, 29.50, 31.50 zła. 
wicz i Tadeusz Skałkowski nietylko gor- | wszelkich uwag z naszćj strony, będziemy się > EPERRA 
liwą, bezpłatną pracą swoją ułatwiali Ga a starać powrócić do tego przedmiotu. Telegi amy „kraju 
ności komitetowi, ale oni pierwsi powzięli| Curiosum. — Póki p. Bartels po salonach Bern 17 czerwca. Rada narodowa po- 
myśl zbierania w roku 1872 składek na tylko reprodukował swe utwory poetyckie, nie stanowiła dzisiaj zwołać zgromadzenie 
szkoły ludowe, którą komitet w czyn za- | podlegały one żadnćj krytyce i z natury rzeczy | związkowe na nadzwyc ajne posiedzenie 
mienił, j podlegać nie mogły. Od pewnego czasu jednak | na dzień 1 październi 4, ; 
- Oddajemy tę fundację wydziałowi kra- | zaczął p. B. występować publicznie i druko- Paryż 17 czerwca. Sadyk-pasza odjeż- ` 
jowemu z tém szczeróm życzeniem, żeby | wać, wolno nam więc o utworach jego wypo-f dza ztad w piątek do Konstantynopola. 
fundusz i nadal wzrastał datkami i za- | wiedzieć nasze zdanie. W jednym z ostatnich Barcelona 14 czerwca. Atak Sabalii AA 
pisami dbałych o oświatę ludu obywateli numerów Afisza wydrukował pan B.` wiersz Feliu de Guixols przy Geronie żostał pizez 
i jak nejwiększą przyniósł korzyść tćj | wprawdzie pełny — sit venia verbo — bozsen- wojska republikańskie odparty. * 
najżywotniejszćj w kraju naszym sprawie. |sów, nic przekraczający mimo to jeszcze pe- Queenstown 16g0 czerwea. Rochefort 
Zakończy wszy w ten sposób czynność ; wnćj chociaż już bardzo dalekićj w tym wzglę- przybył tu i odjechał do Dublina. Licznie 
swoją, komitet niniejszym aktem rozwią- dzie granicy; to bowiem co w tym wierszu zebrana publiczność przed hotelem i na 
zuje się. | powiedziane było, jeszcze łatwićj złożyć można | dworcu kolei wołała: precz z Rochefortem! 
We Lwowie d. 15 czerwca 1874, | na karb licentia poetica, chociaż. jest ona tylo- Kursa. — Wiedeń 18 czerwca godz. 2.10.— 
Przewodniczący: | ma już obciążona grzechami przeciw zdrowemu Akcje kredytowe 220.25.—Londyn —,—,— 
(podp.) Alfred Młocki mp. ;rozsadkowi! Lecz to co w zwrotce uzupełnia- Srebro 106.20. — Dukat —,—. — Lombardy 
ROA: |jącój wiersz ów powiedział p. B., a którą to|qąj _, — Losy z 1864 r. 130.-—.— Akcje 
o e ; ABE į zwrotkę Afisz ostatni przynosi, przechodzi już |. S 3} D 28 czy E PUR 
xronika motaczna | ruzmaltości, ji wyżćj wspomnianą granicę. Zwrotka ta opie- JE RI ZCS E © — Akcje 
CP i jwa wraz s swym tytułem: SA kolei lwow. czern, 143.50. —Akcj s kolei półn. 
Kraków, 18 czerwca: | „ Odpowiedź treściwa dziecięcia wieśniaczego, na wschodnićj 118.—.— Akcje banku związkow. 
W muzeum techniczno - przemys: v ém | wszelkie argumentacje, przeciw obranemu przez 7.75. — Oblig. indemn. gal. 80.50. — Akcje 
w piątek dnia 19 czerwca, od godziny 12—1 | niego powołaniu prawnika. banku wied. dla obrotu 86.—.— Akcje anglo- 
w południe odbędzie się 20-ty i ostatni pu-i Wśród argumentów, i rad twoich Panie, banku 1380.50.— Akcje kolei rzad, 324.—, — 
bliczny wykład p. M. Sskołowskiego: „O sztu-; Dość nielogicznie między sobą sprzęgłych, | kolaj siedmiogrodz. —.—. — Kolei Rudolfa 
ce plastycznćój w starożytnćj Grecji“ | Abym prawnika rzucił powołanie, IE = Maksdy 134.—.— Banku budowy 
Odczyt. — Na korzyść ubogieh pod opieką; Pan zapomniałeś o sadzie przysięgłych, 54.—. — Akcje kolei wschodnićj 55,—, — 
tow. św. Wincentego à Paulo zostajacych, w! Który podlega przekonaniom innym, Akcje banku anglo-węg. 30.50. — Akcje kolei 
niedzielę dnia 21 b. m. i r. prof, Szujski bę-| Nie wierzy w kary, avi zbrodnie żadne, zjedn. 98.25. — Losy tureckie 47.75, — Losy 
dzie miał odczyt publiczny, którego przed- | I zawsze uzna mię całkiem niewinnym, premi. węg. 78.—,— Akcje kolei bogumińskićj 
miotem „Moralność i wiedza, jako czynniki į — Póki jednego z sędziów nie okradnę...* 140.50, — Akcie kolei Ea Elżbiety 0 <= 
w historji“ (kilka uwag krytycznych z dzie-i P. Edmund Mi scha, radca sądu obwod. Akcje kolei półn. zachodn. 161.—.— Akcje 
dziny historji filozofji). Imię prelegenta i cel | w Stanisławowie, na własne Żądanie został franro-hungaria 64.50. — Ogólny bank austr. 
odczytu spodziewać się każe licznego. zgroma- | zpensjonowany i otrzymał tytuł, radcy apela- 43.50.  Usposobienie giełdy: stałe. 
dzenia publiczności. SER cyjnego. | 
Wczoraj w południe przybył nieznajomy; Na życzenie kilku członków komisji doj Wydawca i redaktor odpowiedzialny: 
jakiś człowiek do łazienek Bogdanowicza na | zwołania wiecu miejskiego, którzy nie mogaj — Stanisław Gralichewski. 
Piasku i podeiął sobie tam tętnice na prawćj: dnia 28 i 29 czerwca b. r. być we Lwowiei AEO pO ZACZĄ 
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Ogłoszenie | WYKA | przed oszukaństwem. 


W dniu 30 b. m. odbędzie sie doroczne losowa- listów zastawnych galic. Towarz. kredytow. ziemskiego, 


nie obrazów w lokalu Towarzystwa Przyjaciół 
Sztuk Pieknych (pałac biskupi). 

Dyrekcja przypomina: przeto wszystkim człon- 
kom i agentom którzy jeszcze należytości za akcje 
do kasy Towarzystwa nie wnieśli, ażeby przed 

"powyższym terminem z takowej sie uiścili, w prze- 
ciwnym razie od udziału w losowaniu wykluczeni 
zostana. 5067(1-3) 


Kraków dnia 15 O, 1874 r. 
| Dyrekcja Tow. Przyjaciół Sztuk Pięknych. 


L 


o zegarkach, niektóre mają na celu, by 
oszukać mieszkańców na prowincji. Niee 
5% przy 11 losowaniu w sumie 94.406 zł. w. a. chaj przeto nie kupuje nikt zegarków u 


5% 37let. 1 losowaniu w sumie 6.406 zł. w. a. ludzi, nie dających dostatecznćj rękojmi. : Nabyte 
u innie zegarki można zawsze do woli albo za- 


2 i > ienić albo zwrócić, dowód największej rzetel- 
Listy Zastawne 4'/,. oda da oglada iWggęgj one a LICA | 


Ser. I. Nr. 383, 416. Ser. II. Nr. 582, 663, 677. Ser. III. Nr. 5453 6319 6463 8331 10726 = Trudno uwierzyć a prawda! a 


wylosowanych na dniu 13 czerwca 1874 r. s ^ Pomiędzy wielu ogłoszeń, szczególnie 
4% przy 63 losowaniu w sumie 459.405 zł. w. a. 


10757 10963 10981 11279 11604 11605 11867 11905 12012 12637 12701 12715 12729 12900 13225 
13492 13705 13752 13847 13954 14197 14256 14327 14339 14540 14544 14589 14698 14839 15165 
15205 15312 15350 15572 15747 15755 15774 16174 16214 16245 16287 16422 16774 16807 16994 
17199 17274 17330 17415 17488 17549 17586 17637 17758 17821 17864 18029 18048 18055 18075 
18090 18294 18436 18637 18767 19021 19056 19093 19253 19456 19483 19493 19510 19528 19531 
19571 19596 19628 19645 19714 19853 19954 19993 19996. j 


Za f zł. 50 cnt. i 4 złr. szwajcar. modny por- 
Ser. IV. Nr. 2852 3884 4052 4520 4651 4662 4677 4889 4942 5006 5328 5434 5512 5563 


telatowy zegarek emaliowany pieknemi krajobra- 
zami lub kwiatami, bardzo ładny a tani, pożyte- 
czny dla biednych i bogatych, z poreczeniem na rok. 

Za 9, 10 i 44 zir. prawdziwy angiel. srebrny 
cylinder z łańcuszkiem z dobrego złota talmi, me- 
dalionem, pokrowcem, kluczykiem; poręczeniem 
na 5 lat i drugiem szkiełkiem. Takie same czaso- 
mierze, najlepićj złocone w ogniu, tylko 12 zł. 50 c. 

18 i 45 złr. kosztuje praktyczny, dobry re- 
montoar, t. zw. cesarski zegarek, który jest jak 
najlepszym wyrobem i zaleca się szczególnie lė- 
karzom i duchownym, gdyż niezbite są dowody, 
Że ani na sekunde się nie różnia. 

Za 45 i AS złr. dostanie modny wojskowy ze- 
garek, lekki, ozdobny, gustowny, a co najważniej« 


5629 5672 5749 6106 6401 6664 6687 6705 6737 6760 6799 6823 6952 6985 7033 7065 7139 7200 


` | - Wiedeńska wystawa powszechna. 
| Medal za postęp. . - 


` | F. KERNREUTER 


Wiedeń, Hernals Hauptstrasse -II5 
4827(536)> an. der Pferdebahn. 


7271 7334 7408 7775 7972 8145 8181 8209 8232 8300. 

Ser. V. Nr. 1308 1587 2463 2486 3824 4144 4439 4712 4805 5057 5875 6258 6643 6720 
8163 8704 9697 10350 10786 10797 11021 11052 11131 11149 11183 11591 12303 12364 12545 12617 
12639 12781 12884 12910 13240 13317 13418 13617 13636 13740 13766 13859 13869 13886 13924 
13989 14131 14253 14266 14411 14484 14703 14729 14806 14929 14931 15011 16076 15156 15410 
15427 15434 15449 15543 15751 15791 15866 15891 15955 16662 16696 16801 16850 16909 16914 
17027 17204 17243 17340 17377 17421 17422 17598 17620 1765% 17731 17956 18329 18582 18650 
18730 18809 18985 19075 19159 19292 19355 19358 19631 19736 19769 19872 19984 20011 20020 
20097 20202 20240 20340 20643 20669 20689 20727 20903 20982 21033 21069 21204 21416 21428 
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We Lwowie 13 czerwca 1874, ; ; 5067(1-2) | ta talmi, medaljon i pismo poręczające darmo. 
Tylko 43 złr. prawdziwy angielski zegarek z 
dobrego złota talmi, cylinder teraz najkształtniej- 
szy, z podwójnemi kszyształowemi szkiełkami, 
p werk zamknięty można widzieć, z łańcusz- 
kiem z złota talmi, medaljonem i pismem pore- 
czającóm. > 
Tylko 44 i 4% złr. malutki zegarek damski, z 
prawdziwego srebra dobrze pozłacany, z łańensz= 
kiem z prawdziwego złota talmi i pism. porecz. 
Tylko 18 i 80 zr. prawdziwy angielski naj- 
lepićj w ogniu złocony srebrny cezasomierz z po- 
dwójna zakrywką, najpięknićj emaljowany, z łań- 


B N og Eaa ||21459 21506 21510 21919 21982 22074 22088 22097 22100 22337 22432 22590 22705 22940 23060 a i ; 
S_.ERoŻR, Ę sza, bardzo regularnie idacy i bajecznie tani; do 
z EPE Eg 23266 23510 23622 23631 23678. tego zegarka otrzyma każdy łańcuszek z naślado- 
S BA RB RE Listy Zastawne 50 Jk: ? wanego srebra z kluczykiem, pokrowcem, meda- 
£ Spe, Ar z lionem z złota talmi i poręczeniem na piśmie. 
SĘ Eng Ser. II. Nr. 65, 352, 360, 545. Ser. III. Nr. 26 86 314 764 819 912 939 947 1376 1517 Tylko 4 i 45 złr. srebrny cylinder z kółkiem 
g È z Eg a.g f| 1578 1610 1614 1759 1864 1976 2050 2193 2305 2376 2739 3020 3178 3325 3607 3968 4092 4616 złotóm, mocném kryształowem szkiełkiem, łańcusz- 
Am SRD nk ae 
SHEE BRE p er. NK: 1 . czającóm. 
© g S s$ E Ser. V. Nr. 267 284 365 446 581 619 736 739 1026 1121 1310 1405 1674 1730 1758 2066 Tylko 45 i 20 złr. prawdziwy angielski sre- 
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